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Z końcem października rozpoczęły się konsulta-
cje społeczne dotyczące przebiegu obwodnicy 
śródmiejskiej od ronda Wiatraczna do ul. Radzy-
mińskiej. Na dyżurach konsultacyjnych możemy 
zapoznać się proponowanym projektem drogi, 
a na nasze pytania podczas spotkań odpowie-
dzą przedstawiciele biura projektowego Mosty 
Katowice Sp. z o.o., Zarządu Miejskich Inwesty-
cji Drogowych, Urzędu m.st. Warszawy, a także 
Urzędu Dzielnicy Praga-Południe. 

W naszej dzielnicy pierwsze tego typu spotka-
nie odbyło się 4 listopada. Kolejne zaplanowane 
jest na wtorek 14 listopada między 17:30 a 20:00 
w Liceum Ogólnokształcącym im. S. Wyspiańskie-
go (ul. Międzyborska 64/70). W placówce oświa-
towej stołeczni urzędnicy i przedstawiciele biura 
projektowego Mosty Katowice Sp. z o.o. będą 
na nas czekać także w środę 13 grudnia w godz. 
17.30-20.00. Spotkanie przewidziano również 
w Centrum Społecznym Paca 40 (ul. Paca 40) w so-
botę, 18 listopada w godzinach 11:00-16:00. 

– Prezentowany w trakcie konsultacji projekt 
drogi przewiduje, że skrzyżowanie al. Stanów Zjed-
noczonych z ul. Grenadierów jest jednopoziomowe, 
zapewniające wszystkie relacje skrętne. Ruch lokalny 

OBWODNICA ŚRÓDMIEJSKA TEMATEM KONSULTACJI
poprowadzono na poziomie terenu, a jezdnie główne 
obwodnicy tunelem o długości 890 m pod rondem 
Wiatraczna. Wyjazd z tunelu przewidziano za skrzy-
żowaniem ul. J. Dwernickiego, Szaserów i Wiatracznej. 
Nad terenami kolejowymi droga przebiegać ma wia-
duktem o długości około 800 m (z przystankami ko-
munikacji miejskiej w rejonie planowanego przystan-
ku PKP Warszawa Wiatraczna) do ul. Zabranieckiej 
i dalej jej śladem do ul. Księżnej Anny, gdzie powstać 
ma jednopoziomowe skrzyżowanie. Następnie jezdnie 
główne obwodnicy poprowadzone byłyby wiaduktem 
nad linią kolejową i dalej śladem ul. Zabranieckiej do 
skrzyżowania jednopoziomowego z Trasą Świętokrzy-
ską – czytamy w oficjalnym komunikacie na stronie
internetowej Urzędu m.st. Warszawy.

Projektowany odcinek obwodnicy śródmiejskiej 
łączący Pragę-Południe z Targówkiem będzie miał 
długość ponad 5 kilometrów. Według przyjętej 
Wieloletniej Prognozy Finansowej m.st. Warszawy 
prace na tym odcinku mają trwać do 2021 roku 
i pochłonąć ok. 883 mln zł. Jak informuje Urząd 
m.st. Warszawy: Obwodnica śródmiejska od ronda 
Wiatraczna do ul. Radzymińskiej rozpoczyna się w re-
jonie skrzyżowania ul. Międzyborskiej z al. Stanów 

Zjednoczonych i przebiega przez rondo Wiatraczna, 
ul. Wiatraczną i tereny kolejowe. Po stronie Targówka 
ma znaleźć się w linii obecnej ul. Zabranieckiej i Na-
czelnikowskiej, a zakończyć węzłem z ul. Radzymiń-
ską na terenach Rodzinnych Ogrodów Działkowych 
„Pratulińska”. 

Propozycja projektu wraz z animacją dostępna 
jest także pod adresem internetowym https://
konsultacje.um.warszawa.pl/konsultacja/obwod-
nica-srodmiejska. Swoje zdanie dot. przebiegu 
obwodnicy śródmiejskiej można przedstawić za 
pomocą poczty elektronicznej, wysyłając e-mail 
na adres obwodnica@zmid.waw.pl, bądź poczty 
tradycyjnej na adres Zarządu Miejskich Inwestycji 
Drogowych (ul. Sokratesa 15, 01-909 Warszawa). 
Konsultacje odbywające się równolegle na Pradze-
-Południe i Targówku potrwają do 15 grudnia br. 
Ważny jest nasz udział w konsultacjach, bowiem 
dzięki temu możemy pomóc w wyznaczeniu 
przejść dla pieszych i przejazdów rowerowych, lo-
kalizacji przystanków autobusowych, komunikacji 
trasy z drogami już istniejącymi, a nawet wskazać 
miejsca idealne wg nas do postawienia ławek, 
wyznaczenia miejsc postojowych i stacji rowerów 
miejskich. 

Olga Łęcka

Rozbudowa fabryki Wedla

Przedwojenna część fabryki Wedla jest roz-
budowywana. Obecnie trwają prace nad 
ruchomym magazynem wysokiego składo-
wania. Na lata 2018–2020 zaplanowano dwie 
kolejne duże inwestycje. 

– W 2018 roku planowana jest automatyzacja 
centralnej pakowni. Ostatnim elementem będzie 
uruchomienie nowych linii produkcyjnych – poin-
formowała nas Magdalena Kołodziejska, rzecz-
nik prasowy LOTTE Wedel. 

Istotną kwestią jest fakt, że w ramach pro-
wadzonych działań fabryka Wedla powiększy 
liczbę pracowników o około dwustu. 

Olga Łęcka
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W dniu 30 października 
2017 r. odbyła się nad-
zwyczajna sesja Rady 
Dzielnicy Praga-Południe 
poświęcona planowa-
nej budowie obwodnicy 
śródmieścia. Czym jest 
obwodnica śródmieścia? 
Obwodnica śródmieścia 

to trasa, która ma połączyć Grochów z Targów-
kiem. Kluczowym jej elementem jest tunel pod 
rondem Wiatraczna. 

Na sesji obecni byli przedstawiciele Zarządu 
Miejskich Inwestycji Drogowych, czyli jednostki 
odpowiedzialnej za przygotowanie i realizację tej 
inwestycji. Licznie na sesji stawili się również miesz-
kańcy osiedla przy skrzyżowaniu ul. Chrzanowskie-
go z ul. Wiatraczną oraz mieszkańcy osiedli przy al. 
Stanów Zjednoczonych. Jak wspomniałem, klu-
czowym elementem  trasy jest tunel pod rondem 
Wiatraczna, dlatego dyskusja skupiła się przede 
wszystkim nad umiejscowieniem wjazdów i wyjaz-
dów z tunelu. Planowana przez Zarząd Miejskich 
Inwestycji Drogowych inwestycja zakłada wjazd do 
tunelu pomiędzy ul. Grenadierów a rondem Wia-
traczna. Takie rozwiązanie drogowe spowoduje, że 
światła przy skrzyżowaniu z ul. Grenadierów będą 
jedynymi na tej trasie od pomnika Lotnika przy ul. 

Z prac Rady Dzielnicy Żwirki i Wigury. To oznacza paraliż komu-
nikacyjny Grochowa. Korki podobne do 

tych przy pomniku Lotnika, smog i hałas. Dlatego 
też w przyjętym przez Radę Dzielnicy stanowisku 
radni wskazali na konieczność budowy bezkolizyj-
nego skrzyżowania z ul. Grenadierów. 

Radni wskazali również na konieczność zaprojek-
towania i realizacji takich rozwiązań wylotu tunelu, 
aby wyeliminować jego uciążliwość dla mieszkań-
ców ul. Wiatracznej i Chrzanowskiego. W stanowi-
sku radni wskazali również na konieczność zapew-
nienia połączeń lokalnych w ciągu ul. Wiatracznej 
oraz budowy odpowiedniej liczby przejść dla pie-
szych. Radni potwierdzili po raz kolejny, iż powsta-
nie trasy jest jak najbardziej konieczne i potrzebne. 
Obwodnica śródmiejska będzie pełniła ważną 
funkcję dla wszystkich mieszkańców Warszawy, 
musi jednak uwzględniać zarówno funkcjonujący 
układ drogowy Grochowa, jak i istniejącą zabudo-
wę tej części Pragi-Południe. 

Trasa w tunelu pod Grenadierów! 
Zarząd Miejskich Inwestycji Drogowych prze-

prowadza konsultacje dotyczące przebiegu trasy. 
To jest moment, to jest czas, kiedy wszyscy miesz-
kańcy Grochowa i Pragi-Południe powinni zabrać 
głos i uczestniczyć aktywnie w spotkaniach kon-
sultacyjnych. Terminy spotkań odbywających 
się w naszej dzielnicy to: 4 i 18 listopada, godz. 
11.00-16.00 w Centrum Społecznym Paca 40 przy 

ul. Paca 40 oraz 14 listopada i 13 grudnia, godz. 
17.30-20.00 w LO im. Stanisława Wyspiańskiego 
przy ul. Międzyborskiej 64/70. W trakcie spotkań 
w Centrum Społecznym Paca 40 oraz LO im. Wy-
spiańskiego mieszkańcy będą mogli, a w zasadzie 
powinni zadecydować o tym, jak nową, planowa-
ną drogę skomunikować z drogami już istniejący-
mi. Wrazić opinię, jak powinny przebiegać chodni-
ki i trasy rowerowe oraz gdzie wyznaczyć przejścia 
dla pieszych i przejazdy rowerowe. Wskazać, gdzie 
powinny znajdować się przystanki komunikacji 
miejskiej oraz jak zagospodarować przestrzeń 
w rejonie drogi (np. zieleń, miejsca postojowe, 
ławki, stacje roweru miejskiego). 

Na samej sesji pojawiły się głosy, iż zbyt wcze-
śnie na konsultacje. Trafnie jednak oddał to jeden 
z mieszkańców budynku przy ul. Czapelskiej 23, 
wskazując, iż teraz jest czas na decyzję o przebie-
gu trasy i jej rozwiązaniach. Jeśli będziemy czekać, 
to w kolejnych etapach realizacji inwestycji bę-
dziemy mogli decydować tylko o kolorze ekranów 
akustycznych. 

Dlatego zachęcam wszystkich mieszkańców do 
aktywnego udziału w spotkaniach konsultacyj-
nych. Zadecydujmy o tak ważnej dla nas sprawie. 
Nie dopuśćmy do paraliżu komunikacyjnego Gro-
chowa. Trasa w tunelu pod Grenadierów! 

Karol Kowalczyk
wiceprzewodniczący Rady Dzielnicy

Wolna prasa  
na Pradze-Południe?
Od kilkunastu miesięcy 
urząd dzielnicy przy Gro-
chowskiej wydaje swoją 
własną gazetkę.  Wiele 
w niej treści politycznych, 
trochę o tym, co w dzielni-
cy. Roi się od zdjęć lokal-

nych polityków jednej opcji. Właściwie nie ma co 
się dziwić. Rządzą i wydają własną gazetkę o wła-
snych dokonaniach. Wszystko byłoby dobrze, 
gdyby nie jeden fakt – gazetka finansowana jest
z publicznych środków. Ponad 50% z naszego 
PIT-u zostaje w samorządzie i jakaś część z tych 
środków przeznaczana jest na ten periodyk. Pra-
sa urzędowa w Polsce to duży problem. Zajmuje 
się nią od jakiegoś czasu także Rzecznik Praw 
Obywatelskich, który jasno wskazuje, że ma ona 
negatywny wpływ na prasę wolną. Organy nad-
zorujące finanse samorządów również wskazują,
że partyjne w istocie gazetki zaburzają środo-
wisko tak informacji, jak i rzetelnej i osadzonej 
w lokalnych społecznościach prasy. Zapewne nie 
będzie na Pradze-Południe w tej kwestii zmiany, 
a takie gazety jak gościnne „Wiadomości Sąsiedz-
kie” czy 25-letni „Mieszkaniec” muszą być silniej 

Nasze wspólne sprawy
obecne w sferze informacji. Warto się-
gać zapewne i po periodyk urzędowy, 

i po wspomniane tytuły, aby przekonać się, jak 
można pisać o tych samych faktach.

Obwodnica Śródmieścia – co dalej?
Jak przyznają władze dzielnicy, już od 10 lat sły-
szeliśmy, że obwodnica się pojawi. Niestety do-
piero w końcówce października br. pojawiła się 
wizualizacja i właściwie plan tego przedsięwzię-
cia. Sesja Rady Dzielnicy w dniu 30 października 
br. była burzliwa. Wypowiedzi mieszkańców 
wieńczyło jedno zdanie – jeżeli ona powstanie, 
to ja się wyprowadzam. Co prawda kwestia ob-
wodnicy to nie sprawa dotycząca bezpośrednio 
Gocławia czy Saskiej Kępy, ale być może i miesz-
kańcy tych dużych osiedli winni się nią zaintere-
sować. Na planowanej trasie obwodnicy („doty-
kającej” Pragę-Południe), a więc od Grenadierów, 
pod rondem Wiatraczna, wzdłuż ulicy Wiatracz-
nej (w tunelu) aż po wiadukt przy Chrzanow-
skiego powstały w ostatnich latach duże osiedla 
mieszkaniowe. Już przy samym „Wiatraku” mamy 
kilkaset nowych mieszkań i tym samym kilka 
tysięcy nowych mieszkańców. To samo jest przy 
Chrzanowskiego. Mieszkańcy podczas rzeczonej 
sesji Rady wskazywali, że przestali być ważni dla 
władz dzielnicy, że (cytuję) deweloperzy są waż-
niejsi. Argumentowali, że na samej ul. Wiatracz-

nej zniknie kilkaset 
miejsc postojowych, 
a przecież (podobnie 
jak na Gocławiu) no-
wych parkingów nie 
będzie.  Cz y Praga-
-Południe przygoto-
wana jest na przyjęcie 

tak dużego ruchu kołowego? Czy rację mają ci 
mieszkańcy, którzy mówią, że Grochów stanie 
w gigantycznym korku? Czy będzie miało to 
wpływ na Gocław czy Saską Kępę? Pytania się 
mnożą…

Nowe boisko do piłki nożnej na Pradze-
-Południe?
Sprawa dotyczy Parku nad Balatonem na Gocła-
wiu. Tuż przy samym Jeziorku niszczeje, niewła-
ściwie wykorzystywany, teren starego, dzikiego 
boiska. Nierówna murawa, wydarta trawa, dziury 
i doły na wysokości bramek. Teren jest w użyt-
kowaniu wieczystym Spółdzielni Mieszkaniowej 
„Gocław-Lotnisko”. Zgodnie z przekazaną mi 
(w odpowiedzi na interpelację) informacją, teren 
obecnego boiska jest „resztówką” pozostałą po 
budowie bloków przy Bohaterewicza i Bukowskie-
go i lata temu mieszkańcy zaczęli używać go jako 
boiska do piłki nożnej. Dzisiaj na części terenu jest 
zrewitalizowane boisko do koszykówki. Niestety 
– urząd powtarza to jak mantrę – przepisy nie po-
zwalają, aby urząd realizował inwestycję na nie-
swoim terenie. Jako mieszkaniec, w ostatniej edy-
cji budżetu partycypacyjnego planowałem, aby 
rewitalizacja boiska do piłki nożnej była jednym 
z projektów. Koszt niestety wydaje się być bardzo 
duży, nawet 300 tys. zł. Czas pokaże, czy uda nam 
się zbudować prawdziwe boisko dla naszych dzie-
ci, wnuków i nas samych.

Szanownych czytelników proszę o przesyłanie 
pytań i sugestii mogących być przedmiotem kolej-
nych felietonów, a także wniosków w zakresie pra-
cy radnego na adres: dlasocki@dariuszlasocki.pl 

Dariusz Lasocki
radca prawny,  

radny z Gocławia w Radzie Dzielnicy Praga-Południe

Stara Mi∏osna
tel. kom. 502 866 525
www.pensjonatseniora.com.pl

PENSJONAT
SENIORA

ca∏odobowa opieka
piel´gniarska
pobyt opiekuƒczo-leczniczy
opieka po udarze mózgu
i rehabilitacja
pobyt krótko- i d∏ugoterminowy
oraz dzienny
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Ustawowym, jedynym organem 
wyznaczającym miejsce posadowienia po-
mników, wyznaczającym miejsca pamięci na-
rodowej są rady gmin. Rada m.st. Warszawy 
w porozumieniu z częścią rodzin smoleńskich 
wyznaczyła już 2 lata temu, na ulicy Trębackiej, 
150 m od Krakowskiego Przedmieścia miejsce, 
gdzie ma zostać zbudowany pomnik ofiar ka-
tastrofy w Smoleńsku. Jest ono jednak konte-
stowane przez inną część rodzin związanych 
z politykami PiS.

Czy przejęcie placu Piłsudskiego przez obecny 
rząd jest pierwszym krokiem, wbrew decyzjom 
samorządu warszawskiego, do budowy na nim 
pomników smoleńskich?

Preambuła Konstytucji w każdej szkole
W ostatnich dniach października w warszawskich 
szkołach ponadpodstawowych została zainau-
gurowana akcja umieszczenia na honorowym 
miejscu Preambuły do Konstytucji RP oraz prze-
prowadzenia lekcji wychowawczych na temat ko-
nieczności poszanowania prawa, wolności innych 
ludzi i godności drugiego człowieka.

W Preambule zapisane jest przesłanie i moty-
wy autorów Konstytucji RP tworzących po 1989 
roku podwaliny pod niepodległe instytucje Pań-
stwa Polskiego, które nie straciły nic na swojej 
aktualności.

Dlatego zachęcam nie tylko licealistów do zapo-
znania się z tym ponadczasowym, ważnym także 
dziś dokumentem.

Pomniki smoleńskie 
na placu Piłsudskiego?
Wojewoda Mazowiecki 
pod pretekstem lepsze-
go zabezpieczenia orga-
nizacji obchodów świąt 
narodowych wystąpił do 
Prezydent Warszawy Han-

ny Gronkiewicz-Waltz z wnioskiem o przekazanie 
terenu całego placu Piłsudskiego pod zarząd ad-
ministracji rządowej. 

Od wielu lat, od chwili powstania samorządu 
w Polsce m.st. Warszawa zawsze współuczestniczy-
ło lub organizowało święta państwowe na terenie 
placu. To instytucje miejskie organizowały poże-
gnanie ofiar katastrofy smoleńskiej, msze święte
podczas pielgrzymek Jana Pawła II. Co roku organi-
zowane są na nim także inne okolicznościowe im-
prezy, a 1 sierpnia na placu „Warszawiacy śpiewają 
(nie) zakazane piosenki”. I do tej pory współpraca ta 
nie wzbudzała zastrzeżeń żadnej ze stron.

To z budżetu Warszawy w porozumieniu z Wo-
jewodą Mazowieckim został sfinansowany gene-
ralny remont placu i zainstalowane nowe oświe-
tlenie. To Zarząd Zieleni dba o zieleń wokół placu 
i w przylegającym Parku Saskim.

Dlatego decyzja o odebraniu władzom Warsza-
wy zarządzania placem Piłsudskiego musi budzić 
zdziwienie i podejrzenie, że intencje rządu PiS nie 
do końca są czyste. 

Co s∏ychaç w Warszawie
Skrzyżowanie obwodnicy Śródmieścia 
i ul. Grenadierów będzie ze światłami?
Budowa małej obwodnicy Śródmieścia i prze-
budowa ronda Wiatraczna zaczynają wkraczać 
w stadium realizacji. W budżecie miasta zarezer-
wowana jest na ten cel do końca 2021 roku kwota 
ponad 900 mln złotych, a sam projekt wkracza 
w fazę konsultacji z mieszkańcami.

Jednym z najważniejszych problemów, przed 
którym stoją projektanci, jest budowa skrzyżo-
wania z ul. Grenadierów. Na zaprezentowanej 
animacji zostało ono zaprojektowane na jednym 
poziomie, ze światłami. To rozwiązanie spowodu-
je duże korki w centrum naszej dzielnicy. Dlatego 
potrzebna jest zmiana projektu i budowa skrzyżo-
wania bezkolizyjnego.

Kontrowersje budzi także układ skrzyżowań 
na biegnącej nad tunelem ul. Wiatracznej oraz 
wylot samego tunelu w okolicy ul. Chrzanow-
skiego. 

Dlatego apeluję do mieszkańców Pragi-Połu-
dnie o wzięcie udziału w konsultacjach zaprezen-
towanego projektu, które odbędą się już w listopa-
dzie. Szczegóły spotkań, na których będzie można 
zapoznać się z projektem, znajdziecie Państwo na 
łamach naszej gazety.

Paweł Lech
przewodniczący Komisji Sportu, Rekreacji i Turystyki  

Rady m.st. Warszawy
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W dniach 11 i 12 listopada o godz. 19.00 Teatr 
Akt, ul. Łaziebna 9, zaprasza na kolejne prezen-
tacje najnowszego spektaklu „Planeta róż”.

Inspiracją do pracy nad spektaklem był tekst 
„Małego księcia” Antoine’a de Saint-Exupery’ego. 
Nawiązania dotyczą motywów, postaci, refleksji
oraz uniwersalnych prawd tam zawartych, a nie 
konkretnej opowieści. Akcja spektaklu toczy się na 
zapleczu areny starego cyrku, po drugiej stronie 

Premiera drugiego spektaklu grupy GROCHÓW 
GROCHÓW, która zaczęła swoją działalność 
przy Teatrze Akt w 2015 roku. Grupa skupia 
pasjonatów teatru o różnorodnych zaintere-
sowaniach, różnym doświadczeniu teatralnym 
i wieku. 

Dalsze poszukiwania w dziedzinie teatru ruchu 
i szukanie kontekstów lokalnych doprowadziły 
grupę teatralną Grochów Grochów do twórczości 
Edwarda Stachury. 

Poeta, pisarz, pieśniarz i wędrowiec przez wiele 
lat związany był z Grochowem, aczkolwiek czuł się 
obywatelem świata i jego ojczyzną mogła być Pol-
ska, Francja, a nawet Meksyk (sted to po norwesku 
miejsce, miasto, tam gdzie Stachura był, tam było 
jego miejsce). W swojej twórczości zadawał pyta-
nie o sens życia, twórczości. Według niego, poezja 
zmierzająca ku prawdzie  musi być dopełniona ży-
ciem, powinna się urzeczywistniać poza kartką pa-

Czekając, potupujemy nogami, ręce mimowolnie 
wystukują rytmy na przypadkowo napotkanych 
powierzchniach, a gdy nie daj Boże trafi w nie
para drewnianych pałeczek, rozkręcamy się na 
dobre :). Perkusiści, perkusjonaliści i wszyscy inni 
pasjonaci rytmów z różnych miast Polski mogli 
bez oporów dać upust tym swoim rytmicznym 
zapędom, a przy tym wesprzeć Klinikę Kardiolo-
gii w Centrum Zdrowia Dziecka 20 października 
podczas pierwszego w historii półmaratonu 
perkusyjnego pn. „Gramy i pomagamy”, zorga-
nizowanego przez Drum Academy i Fundację 
„Groove of Live”. 

2 godziny, 19 minut i 7 sekund nieustannego 
bębnienia (w nawiązaniu do dystansu półmarato-
nu - 21,97 km), znamienici goście grający z nami 
zarówno w miejscu eventu, jak i obecni wirtualnie 
za pośrednictwem nagrań video emitowanych na 
dużym ekranie (Szymon Majewski, Adam Skorupa, 
Grzegorz Skawiński, Tomek Torres, Paweł Pająk, 
Oskar Podolski, Adam Tkaczyk, Oskar Bukała, Mar-
cin Kraszewski, Maciek Dzik, Wojtek Deręgowski, 
Hubert Kostyra, Nickaria oraz Bartek Czerniachow-
ski), a to wszystko z ogromną energią płynącą aż 
z trzech źródeł – z muzyki puszczanej przez DJ 
Praktyczną Panią do naszego grania, od prowadzą-
cej całe to wydarzenie charyzmatycznej Agnieszki 
Trzeszczak oraz od każdego z uczestników imprezy, 
z wszystkich tych serc zakochanych w rytmie. 

W czasie, gdy ponad 50 uczestników bez chwi-
li przerwy utrzymywało rytm, działo się całkiem 

pieru i rzędami wersów. Wszelka poezja 
pisana jest poezją abstrakcyjną, poezja 
konkretna to poezja niepisana, po pro-

stu całe życie. Stąd może przekonanie Stachury, 
że poezja urzeczywistnia się nie tylko za pomocą 
słowa, ale także tańca, ruchu, muzyki. Wymagał, 
by słowo przechodziło na drugą stronę i stawało 
się ciałem: żywym lub martwym. To jego maksy-
malne, nieumiarkowane i zachłanne „zaglądanie 
pod powierzchnię”, cudne manowce, widok nad 
widoki, zjawa realna, biała lokomotywa, kropka 
nad ypsylonem, gałązki jabłoni to było poszuki-
wanie swojego miejsca na ziemi, którą tak opiewał 
swoim pisaniem.

Poszukiwania doprowadziły go do stopniowej 
depersonalizacji zarówno w twórczości, jak i w ży-
ciu. To droga rozmowy ze swoim sobowtórem, 
swojego pomniejszania, by sobą nie przesłaniać 
i zobaczyć więcej, doprowadzenia do bezoso-
bowego „się”, zastąpienia „człowieka-Ja przez 
człowieka-Nikt, doprowadzająca do przemiany 

dekoracji, wśród karykaturalnych postaci cyrko-
wych, o których Mały Książę powiedziałby: „Nigdy 
nie wąchali kwiatów, nigdy nie patrzyli na gwiaz-
dy, nigdy nikogo nie kochali”. To konstelacja bytów 
zawieszonych w pustej przestrzeni, przestających 
dostrzegać z pozoru niewinne zło, które sami two-
rzą na co dzień, stając się jego częścią.

Król, Latarnik, Pijak, Bankier, Próżny to postaci 
dojrzałe, paradoksalnie nie potrafią na chwilę stać

się dziećmi. W rzeczywistości to słabe i zagubione 
jednostki, niezdolne „rozpoznać, kto i co pośród 
piekła, piekłem nie jest, aby utrwalić to i rozprze-
strzenić”. W oparach sztuczności, zgnuśnienia 
i małostkowości pojawia się szansa na zmianę.

„Planeta róż” to spektakl alegoryczny, opo-
wiedziany za pomocą ruchu, pantomimy, obrazu 
i muzyki.

Bilety w cenie 20 zł do nabycia przed spektakla-
mi. (Rezerwacje – kontakt@teatrakt.pl)

Marek Kowalski

świadomości i przekroczenia egoizmu poprzez 
zatracenie. Jego teksty dowodzą niezłomności, nie 
zmieni może świata, ale i świat go nie zmieni. 

Skazany na męki nie do wytrzymania, nie do 
udźwignięcia przez żadnego ze śmiertelnych 
mówi nam „Byli tacy, co rodzili się. Byli tacy, co 
umierali. Byli też i tacy, którym to było mało”.

Grochów Grochów nie zachłyśnie się słowami, 
nie są one nigdy tym, co próbują opisać. 

W dużej mierze obraz i ruch będzie opisem nie-
śmiertelnego życia.

Komu w drogę, temu teraz.
Niech żyje życie!

prapremiera 26.11.2017, godz. 16.00
premiera      26.11.2017, godz. 19.00
Spektakl „Sted go” realizowany w ramach projek-

tu Grochów Grochów współfinansowanego przez
m.st. Warszawę. Sztuka wystawiana będzie w sie-
dzibie Teatru Akt (ul. Łaziebna 9). Wstęp wolny. 

Marek Kowalski

sporo. Nie mamy tu 
aż tyle miejsca,  by 
o wszystkim napisać, 
ale warto wspomnieć 
o takich wydarzeniach 
jak: obecność Adama 
Skorupy, kompozytora 
muzyki do „Wiedźmi-
na”, i wspólne zagranie 
do jego utworu, wrę-
czenie certyfikatów
uczestnictwa 11 oso-
bom, które ukończyły 
7-dniowe wyzwanie 
„Produktywny Perkusista” poprzedzające półmara-
ton, oraz wylosowanie zwycięzcy nagrody głównej 
za ukończenie wyzwania, jaką było stypendium 
w wysokości 1000 zł na dowolny cel. Ponadto na 
scenie sali widowiskowej Centrum Promocji Kultu-
ry rozstawionych było 5 zestawów perkusyjnych, 
za którymi zasiadali znani polscy perkusiści, aby 
również „grać i pomagać”. Tworzenie z nimi jedne-
go zespołu perkusyjnego było niezapomnianym 
przeżyciem!

Po godzinie 21:00 nastąpił wielki, głośny finał
półmaratonu. Na metę wszyscy „dobiegli” pełni 
energii i radości, kontuzji nie odnotowano, a cel zo-
stał osiągnięty – dla pacjentów Centrum Zdrowia 
Dziecka borykających się z problemami kardiolo-
gicznymi udało się zebrać 1304 zł. 

Serdecznie gratulujemy organizatorom orygi-
nalnego pomysłu i jego świetnej realizacji i już od-
liczamy dni do maratonu perkusyjnego, jaki został 
zapowiedziany na 2 grudnia 2017 r. Gorąco zapra-
szamy Was do udziału! Jeśli już gracie na instru-
mentach perkusyjnych, będzie to dla Was dosko-
nała okazja do spotkania z osobami podzielającymi 
Waszą pasję, a jeśli jeszcze nigdy nie mieliście w rę-
kach perkusyjnych pałek, to świetny czas i miejsce, 
by „podłapać bakcyla”, a przede wszystkim ponow-
nie wziąć udział w zbiórce pieniędzy na szczytny 
cel. Zajrzyjcie pod adres: https://www.facebook.
com/events/1452066811578478/, znajdziecie 
tam szczegóły grudniowego wydarzenia.

Hanna Kowalska

,,Planeta róż” – alegoryczny spektakl Teatru AKT

Życiopisanie Edwarda Stachury

 Rytm w naszych sercach dla serduszek dzieci z CZD
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Wszystkich Świętych za nami, podob-
nie jak 99. rocznica odzyskania przez 
Polskę niepodległości. Jesień. Krótkie, 

ponure dni, smutne drzewa bez liści i płynące 
chodnikami potoki deszczowej wody. Trudno 
się do takiej aury przyzwyczaić, a jeszcze trud-
niej wykrzesać w sobie chęć do wyjścia z domu. 
I tu pojawia się zadanie dla nas. Jak Was skusić 
do opuszczenia ciepłego i suchego mieszkania? 
Postaramy się to uczynić przy pomocy listopa-
dowego repertuaru Centrum Promocji Kultury.

15 listopada o godz. 17 będziecie mieli okazję 
wysłuchać wykładu z cyklu „Spotkania ze sztuką” 
pod tytułem „Estetyka sztuki starożytnego Rzy-
mu a jej funkcjonalność”. Z czego wynikały tak 
duże różnice architektoniczne między budowla-
mi wznoszonymi w Rzymie a tymi, które stawiano 
w prowincjach Imperium Romanum? Jeśli jesteście 
ciekawi, zapraszamy na wykład, który poprowadzi 
Maciej Marciniak.

„Powitanie wiosny i inne bajki”. Skąd tak nieade-
kwatny do pory roku tytuł? 16 listopada o godz. 
17 zabierzcie swoje pociechy i przyjdźcie do CPK. 
Wyjaśnią Wam tę zagadkę Anna Seniuk, mała Ali-
cja Kotarska, Irena Świętochowska i Jan Zdzisław 
Brudnicki podczas biesiady poetyckiej dla dzieci 
i dorosłych. Cel jest szczytny, spotkanie będzie po-
święcone podopiecznym Fundacji Pomocy Dzie-
ciom z Chorobą Nowotworową. 

To nie koniec atrakcji dla dzieci. W sobotę 18 listo-
pada o godz. 12 zapraszamy na „Promyk Szczęścia”. 
Zabawy teatralno-muzyczne wokół przygód szcze-
niaka, bohatera słuchowiska „Promyk”, sprawią, że 
weekend zaczniecie aktywnie i przez te kilkadziesiąt 
minut staniecie się aktorami i muzykami. Reżyser 
słuchowiska pokaże, jak ono powstaje, aktor pod-
kładający głos pod tytułowego bohatera zbuduje 
z Wami improwizację, a muzyk skomponuje dźwięki 
do opowieści. Będzie zabawa pełna ruchu, dźwięków 
i poznawania, czym jest przyjaźń, odpowiedzialność, 
empatia. „Promyk szczęścia” to projekt Staromiejskie-
go Domu Kultury finansowany przez Fundusz Anima-

cji Kultury. Udział w zaję-
ciach jest bezpłatny, ale 
pamiętajcie, aby zapisać 
się na nie pod numerem 
telefonu 22 277 08 30.

Tego samego dnia 
o godz. 16:30 zaprasza-
my Was na spotkanie 
z Salonem Literackim. 

Listopad w CPK Jego listopadowa edycja pt. „Humorysta czy samo-
bójca?” traktować będzie o Michaile Bułgakowie. My-
ślicie, że to literówka? Nic z tych rzeczy! Taka pisownia 
nazwiska autora „Mistrza i Małgorzaty” pojawiła się 
u W. Woroszylskiego już w 1962 roku, a powszechnie 
znana pisownia „Bułhakow” jest niczym nieuzasad-
nioną jego ukrainizacją. Więcej na ten temat powie 
Barbara Dohnalik – poetka, eseistka, krytyk literacki, 
dramaturg i tłumaczka literatury pięknej.

19 listopada o godz. 19 proponujemy Wam kon-
cert w wykonaniu Mileny Szymańskiej pt. „Wieczór 
z muzyką Amy Winehouse”. Artystka swoje występy 
dla szerszego grona odbiorców zaczęła od śpiewa-
nia w zespole punkowym „Po Drugiej Stronie”. Po ok. 
5 latach współpracy rozpoczęła przygodę z muzyką 
post-rockową (progressive rock) z zespołem „Sea 
Vine”, a w międzyczasie dołączyła również do zespo-
łu „SETIN”. Serdecznie zapraszamy!

Trzy dni później, o godz. 20, zapraszamy na ko-
lejny koncert z cyklu Praski Blues. Jakie zespoły za-
prezentuje nam redaktor Zbyszek Jędrzejczyk tym 
razem? Przyjdźcie i sprawdźcie na własne uszy  .

Miesiąc kończymy Klubem Mola Książkowego. 
Chcesz się podzielić wrażeniami z ostatnio prze-
czytanych lektur czy wymienić się spostrzeżeniami 
o autorach? To coś dla Ciebie. Informacji o tym, jaką 
książkę będziemy omawiać na spotkaniu listopa-
dowym, szukajcie na naszej stronie internetowej 
cpk.art.pl oraz na naszym profilu na Facebooku:
facebook.com/cpkpp.

Wojciech Matz

tel. 884 864 592
MONTAŻ   SPRZEDAŻ

Historia zaczęła się w styczniu 2016 roku. Pani 
Lilla Fota-Giedz, Dyrektor ówczesnego Gim-
nazjum z Oddziałami Integracyjnymi nr 22 im. 
gen. P. Szembeka w Warszawie (obecnie Szkoła 
Podstawowa nr 374 im. gen. Piotra Szembeka 
w Warszawie przy ul. Boremlowskiej 6/12), oraz 
Pan Michał Warych, nauczyciel języka rosyjskie-
go, podpisali list intencyjny z Rieczycką Średnią 
Szkołą Ogólnokształcącą z Federacji Rosyjskiej 
dotyczący współpracy w zakresie edukacji. 

Podpisany dokument zaowocował tym, że 
w pierwszym tygodniu maja br. uczniowie z war-
szawskiego gimnazjum na ponad tydzień wyjechali 
do Rosji i wzięli udział w międzynarodowym forum 
młodzieży Polska-Rosja-Serbia. Przedstawiciele 
polskiej delegacji zostali ugoszczeni w rodzinach 
swoich rówieśników zamieszkujących gminę Gżel 
– region słynący z produkcji znanej, a także cenionej 
na całym świecie porcelany. Serdeczne i pełne ciepła 
relacje nawiązane w Rosji doprowadziły do tego, że 
pożegnania przed powrotem do Warszawy nie były 
łatwe i wszyscy uczestnicy tego międzynarodowego 
wydarzenia obiecali sobie, że w październiku spo-
tkają się w Warszawie. Tak też się stało. 

Od 16 do 22 października miała miejsce długo 
wyczekiwana rewizyta. Jednym z jej założeń było 
potwierdzenie i wzmocnienie założeń Klubu Przy-
jaźni Słowiańskiej powołanego 3 maja br. w ro-

syjskiej szkole. W Warszawie na Rosjan czekali nie 
tylko ich Przyjaciele, ale również bogaty i napięty 
program edukacyjno-kulturalno-rozrywkowy.  
17 października, podczas ślubowania klas pierw-
szych, uczniowie z Gżelu zostali uroczyście przyjęci 
w poczet społeczności Szkoły Podstawowej nr 374 
im. gen. Piotra Szembeka. W wydarzeniu udział 
wzięli m.in. Jarosław Karcz, Zastępca Burmistrza 
Dzielnicy Praga-Południe m.st. Warszawy, oraz 
przedstawiciele Wydziału Oświaty i Wychowania. 
W trakcie pobytu uczestnicy polsko-rosyjskiej wy-
miany zwiedzali Warszawę (m.in. Wilanów, Trakt 
Królewski, Stare Miasto, Łazienki Królewskie), wzięli 
udział w warsztatach kulinarnych, podczas których 
mogli przyrządzić potrawy znane w czasach króla 
Jana III Sobieskiego, w warsztatach aktorskich oraz 
tanecznych, zwiedzali Sejm RP, Centrum Nauki Ko-

pernik, obejrzeli spektakl w Teatrze 
Buffo pt.„Romeo i Julia”, współorga-
nizowali wieczorek polskiej i rosyj-
skiej poezji, uczyli się grać w bilard, 
a nade wszystko spędzili niezapo-
mniany czas w polskich rodzinach, 
które dołożyły wszelkich starań, by 
polsko-rosyjska wymiana młodzieży 
odcisnęła trwały i pozytywny ślad 
w umysłach jej uczestników. Mię-
dzy uczniami oraz nauczycielami 

z Polski i Rosji nawiązały się mocne, przyjacielskie 
relacje, co widać było przy pożegnaniu. Kiedy ro-
syjska delegacja odjeżdżała na lotnisko – uściskom 
i łzom nie było końca.

Uczniowie i nauczyciele, zarówno ze Szkoły 
Podstawowej nr 374, jak i z Rieczyckiej Średniej 
Szkoły Ogólnokształcącej, zapowiedzieli, że bardzo 
chcą uczestniczyć w kolejnej edycji wymiany, aby 
jeszcze głębiej poznać oba kraje, ich mieszkańców 
i kulturę. Lepiej przecież pojechać do jakiegoś pań-
stwa i zobaczyć je na własne oczy, niż sto razy prze-
czytać o nim w książce. Tegoroczna wymiana nie 
doszłaby do skutku, gdyby nie wsparcie finansowe
Centrum Polsko-Rosyjskiego Dialogu i Porozumie-
nia, Burmistrza Dzielnicy Praga-Południe oraz Cen-
trum Handlowego Szembeka.

Katarzyna Hardecka
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Wymiana młodzieży Polska-Rosja – akt drugi
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Ulica Berka Joselewicza 
na Kamionku 

W 1904 r.  na Kamionku, 
wśród łąk i pól wzniesione 
zostały zabudowania fabry-
ki metalurgicznej Józefa Ro-
senthala, które w roku 1911 
odkupił Paweł Moszkowski 
i rozpoczął w nich produk-
cję gwoździ i drutu, a już w 1919 r. kamionkow-
skie budynki fabryczne sprzedane zostały spółce 
akcyjnej braci Lejzorowiczów – właścicieli dobrze 
prosperującej garbarni. Ciągnące się wzdłuż ulicy 
zabudowania przetrwały wojnę i w 1947 r. znacjo-
nalizowane dekretem Bieruta przekształcone zo-
stały w zakład naprawczy Polmozbytu. Dziś obiekt 
będący pozostałością dawnego przemysłowego 
Kamionka wpisany został do rejestru zabytków 
i oczekuje na realizację zadania „Rewitalizacja ob-
szaru Kamionek kwartał Skaryszewska – ul. Berka 
Joselewicza 3/9”. 

W 1921 r. w lipcu droga dojazdowa do garbarni 
otrzymała nazwę patrona – bohatera wywodzące-
go się ze społeczności żydowskiej – Pułkownika 
Berka Joselewicza. Nadanie nazwy kamionkow-
skiej niewielkiej uliczce pomiędzy Bliską a Lu-
belską miało swój sens, bowiem była ona swego 
rodzaju pamiątką po żydowskich mieszkańcach 
Pragi i Kamionka. Miejska tabliczka informacyjna 
z życiorysem krótko przedstawia nam patrona uli-
cy, ale o Berku synu Josla zwanym Joselewiczem 
nie wystarczy tych kilka słów. Jego życie inspiro-
wało wielu artystów malarzy, reżyserów i pisarzy, 
a niezwykłe losy i przygody, których był bohate-
rem, zyskały sympatię czytelników. Pisano o nim: 
„twarz o mądrych, bystrych oczach, trochę lisim 
wyrazie, z sumiastym rozstrzępionym od ucha do 
ucha wąsem”…  „oto pierwszy Żyd polski, który 
pokazał swym współwyznawcom – drogę honoru 
i dał przykład bohaterskiego oddania w służbie dla 
Ojczyzny”. 

Pułkownik Berek Joselewicz wywodzący się 
z rodziny żydowskich handlarzy końmi ze Żmudzi 
to niebywała postać, której życie wystarczyło na 
wiele powieści, studiów literackich, opowiadań 
i artykułów. Jak znalazł się w panteonie ważnych 
postaci w historii Polski?

Kult jego popierany przez marszałka Józefa 
Piłsudskiego służył w okresie II Rzeczpospolitej 
wzorem w asymilowaniu społeczeństwa po-
chodzenia żydowskiego wśród Polaków. Berek 
Joselewicz uznany był za jednego z bohaterów 
narodowych. Toteż przed wojną jego imieniem 
nazywano ulice w wielu miastach i miasteczkach 
– w Oświęcimiu, Przasnyszu, Szczecinie, Radom-
sku, Tomaszowie Mazowieckim, Hrubieszowie, 
Chrzanowie, Łodzi, Kaliszu, Rzeszowie, Sopocie, 

na krakowskim Kazimierzu, umieszczano wiele 
tablic honorowych, a w Kocku – gdzie zginął 
w boju – ma swój pomnik.  

Jest jedną z najwspanialszych postaci spo-
śród bohaterów, którzy w walkach, jakie naród 
polski staczał z najeźdźcami, oddali swe życie. 
Wraz z szewcem Kilińskim, Bartoszem Głowackim 
z Rzędowic symbolizują Polskę, która pod wodzą 
Kościuszki podjęła bohaterską walkę, by zrzucić 
jarzmo niewoli i bronić honoru ojczyzny. Przykład 
jego poświęcenia się sprawie odzyskania wolności 
kraju, w którym jego rodzina żyła od pokoleń i któ-
ry uważał za swoją ojczyznę, był najlepszą zachętą 
dla innych Żydów polskich.

Berek Joselewicz urodził się w 1764 r. na Litwie 
w Kretyndze, gdzie w miejscowym chederze po-
bierał nauki. Jego spryt i inteligencja zwróciły 
uwagę biskupa Massalskiego, który powierzył mu 
obowiązki faktora. Reprezentując interesy bisku-
pa, podróżował do Francji i Belgii przez Warszawę, 
co pozwoliło mu w końcu osiąść na Pradze, zało-
żyć rodzinę, zająć się handlem końmi i dostawami 
paszy na kamionkowskim targowisku. Jednakże 
spokojne rodzinne życie – żona Ryfka , dwoje 
dzieci Józef i Leja – nie trwało długo… Kościusz-
kowska rewolucja, która wzbudziła w Żydach na-
dzieję równouprawnienia, porwała go do czynów. 
Złożył podpis w księdze akcesów do powstania 
i przedstawił projekt utworzenia lekkokonnego 
pułku starozakonnego. Na jego prośbę Naczelnik 
Tadeusz Kościuszko zapewnił żołnierzom pocho-
dzenia żydowskiego przestrzeganie religijnych 
obyczajów: noszenia bród, spożywania koszerne-
go jedzenia i przestrzegania szabatu. Około pię-
ciuset ochotników tworzyło regiment kawalerii. 
Żydzi chętnie zaakceptowali nową formację, ale 
niestety zbyt krótki czas do dramatu, jaki nastąpił 
już wkrótce, spowodował, że nie zdążyli się zor-
ganizować. W dniu 4 XI 1794 roku nastąpił szturm 
Rosjan na Pragę i szwadron Berka 
Joselewicza został rozbity – nie-
wielu żołnierzy ocalało. Po upad-
ku powstania Berek wyemigrował 
do Galicji i zamieszkał we Lwowie. 
Znów nie na długo. Na wieść o for-
macji legionów we Włoszech wy-
ruszył w swoją dalszą drogę życia. 
Przyjęty przez gen. Dąbrowskiego 
podczas kampanii neapolitańskiej 
otrzymał rotmistrzostwo w kawa-
lerii legionowej. Walczył w pół-
nocnych Włoszech w walkach nad 
Trebią i pod Novi. Przy reorgani-
zacji zniszczonych włoskich legii 
w r. 1800 przeniesiony został wraz 
z resztkami swojego pułku nad 

Ren do nowo powstałej Legii Kniaziewicza. Z racji 
pochodzenia żydowskiego spotykały go tu liczne 
przykrości. Chcąc wkupić się, okazać swoją przy-
jaźń i bezinteresowność, odstępował pierwszeń-
stwo awansu wielu wpływowym oficerom. Jed-
nakże bardzo przeżywał i uskarżał się Kościuszce 
na swoją krzywdę. W tym czasie Francuzi odnosili 
kolejne zwycięstwa nad wojskami koalicji na wie-
lu frontach. Na jednym z nich spotykamy także 
naszego bohatera uczestniczącego w walkach 
pod Hohenlinden w Bawarii. Zawarty w 1801 r. 
w Luneville pokój Austrii z Francją nie przyniósł 
pozytywnego rozwiązania kwestii polskiej. Upadek 
polskich nadziei powodował rozprzężenie w armii 
i zwątpienie. Oficerowie podawali się do dymisji.  

Po pokoju lunewilskim został przeniesiony 
wraz z pułkiem do Toskanii i również podał się do 
dymisji w randze rotmistrza pierwszej klasy. Po za-
jęciu przez Francuzów elektoratu hanowerskiego 
otworzyły się nowe możliwości dla niespokojnego 
ducha Joselewicza. Został mianowany kapitanem-
-kwatermistrzem w pułku dragonów formującego 
się legionu hanowerskiego na żołdzie francuskim. 
Wkrótce otrzymał Legię Honorową i gratyfikację za
poprzednie walki w kampanii napoleońskiej. Z puł-
kiem tym w pierwszej połowie 1805 r. przeniesiony 
został do Francji, by następnie uczestniczyć w kam-
panii – w 1805 pod Wertingen i Austerlitz. 

W drugiej połowie 1806 r. powrócił razem z le-
gionem hanowerskim do Włoch. W 1808 r. przy-
znano mu Virtuti Militari za rzeczywiste szefostwo 
szwadronu, które stało się dla niego rekompensatą 
za legionowe przykrości i upokorzenia. Na wieść 
o tworzeniu się wojska polskiego rzucił wszystko 
i pośpieszył do kraju. 

Po utworzeniu Księstwa Warszawskiego pozo-
stał w armii jako dowódca szwadronu w 5. Pułku 
Strzelców Konnych, którym dowodził w zbrojnym 
starciu podczas wojny polsko-austriackiej pod 
Kockiem. W kampanii 1809 r., idąc w przedniej 
straży kolumny zdążającej na Osieck i Żelechów, 
na postoju w Serokomli dowiedział się, że dywi-

zjon huzarów węgierskich stoi 
w Kocku. Chcąc przegonić go 
za rzekę Wieprz, urządził po-
ścig za nieprzyjacielem. Jednak 
zapędził się w tym pościgu 
zbyt daleko. Otoczony przez 
przeważające siły, ranny, prosił 
o miłosierdzie – lecz niestety 
niewysłuchany – został zabity 
przez huzarów. Nie jest znane 
miejsce pochówku Berka. Sym-
boliczna mogiła znajduje się na 
drodze do Kocka w kierunku na 
Białobrzegi. 

ŻYD – BOHATER POLAKÓW

Pomnik Berka Joselewicza w Kocku
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Tradycje patriotycznej walki o wolność Polski kon-
tynuował syn Berka Joselewicza, Józef Berkowicz, 
a także wnuk Leon w powstaniu listopadowym. 
Sprawa niepodległej Polski, o którą walczyli ojciec, 
syn i wnuk i dla której poświęcili swe życie, długo 
jeszcze musiała czekać na ostateczne zwycięstwo…

O bohaterskim Berku Joselewiczu krążył wierszyk:

Był raz Berek, dzielny Żyd,
Człek poczciwy, wojak prawy,
Nie kwaterką, ni szulerką,
lecz się krwią dorobił sławy.

Anna Oleksiak

W związku z dużym zainteresowaniem oraz 
licznymi pytaniami dotyczącymi zamieszczone-

go przeze mnie artykułu na stronie internetowej 
Stowarzyszenia Miasto Jest Nasze o patronie ka-
mionkowskiej uliczki Berku Joselewiczu, niniejszy 
artykuł przygotowałam dla czytelników „Wiado-
mości Sąsiedzkich Grochów” w nieco rozszerzonej 

formie. Przy redagowaniu artykułu wykorzystałam 
swoją ulubioną z dawnych lat powieść Karola Koź-
mińskiego oraz wszystkie informacje ze swojego 
archiwum hobbystycznego związanego z posta-
cią Berka Joselewicza.

Literatura:
1. Koźmiński Karol, Pułkownik Berek. Opowieści o Berku 

Joselewiczu, Wydawnictwo Ministerstwa Obrony Naro-
dowej - Warszawa 1959. 

2. Łuniński Ernest, Berek Joselewicz i jego syn. Zarys histo-
ryczny. Z ilustracyami w tekście. Warszawa 1909. S. Orgel-
branda Synowie. 

3. Łuniński Ernest, członek Komitetu Honorowego, 
którego protektorem był Marszałek Polski Józef 
Piłsudski.Berek Joselewicz. Wydane nakładem Komi-
tetu Obywatelskiego budowy pomnika szkoły za-
wodowej i powszechnej im. pułk. Berka Joselewicza 
w Kocku 1928.

Z okazji 200 rocznicy śmierci Berka Joselewicza Poczta Polska 

i poczta Izraela wyemitowały wspólny znaczek z wizerunkiem 

pułkownika wzorowanym na litografii Juliusza Kossaka.

OGŁOSZENIA  DROBNE

Na naszych łamach można zamieścić 
dwa typy ogłoszeń drobnych:

• ogłoszenie tekstowe o objętości  
 do 20 wyrazów – płatne 16 zł (brutto),

• ogłoszenie w ramce 43 x 20 mm – 
 płatne 43,05 zł (brutto).

Zamówienia można dokonać do 20 dnia 
poprzedniego miesiąca pod numerem tel. 
22 810 26 04 lub adresem e-mail: drobne.
pragapoludnie@wiadomoscisasiedzkie.pl.

Ogłoszenia publikujemy po wcześniejszym 
opłaceniu (gotówką lub przelewem).

Z¸OTA RÑCZKA
+ ELEKTRYKA
+ SK¸ADANIE MEBLI
tel. 503 150 991

WYCINANIE
I PODCINANIE DRZEW

tel. 606 808 358
MYCIE I USZCZELNIANIE OKIEN

OCIEPLANIE BUDYNKÓW,
MYCIE, MALOWANIE

Tel. 660 473 628

tel. 790 55 47 46

WYCINANIE DRZEW
PRZYCINANIE GAŁ¢ZI

US¸UGI R¢BAKIEM 
PRACE PORZÑDKOWE • WYWÓZ
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AGENCJA UBEZPIECZENIOWA
Monika Chruścińska
ul. M. Kajki 64, 04-621 Warszawa
tel.: 502 790 542
e-mail: aninubezpieczenia@wp.pl

Oferujemy ubezpieczenia Firm Proama i Generali 
oraz 11 innych Towarzystw.

Przygotujemy najlepszą cenowo ofertę. Przyjdź i sprawdź. Warto!

U nas zawrzesz polisę:
- komunikacyjną,
- majątkową,
- na życie,
- szkolną i turystyczną,
- dla firm.

Przychodnia Vita Med 
ul. Meissnera 1/3, 03-982 Warszawa
tel.:  22 266 88 90, www.vita-med.pl

ZADBAJ O SWÓJ WZROK

DIAGNOSTYKA
JASKRY
PEŁNA DIAGNOSTYKA

JASKRY

SonoFem Centrum Medyczne
ul. Ateńska 10 (Saska Kępa, Gocław)

tel. 22 613 11 22, 515 09 09 00 
www.sonofem.pl

Badania USG
• USG piersi 
• USG tarczycy 
• USG jamy brzusznej

• Endokrynologia
• Diabetologia
• Neurologia 
• Interna
• Dietetyka
• Badania laboratoryjne
 (krew, mocz, posiewy)

Ginekologia 
• Prowadzenie ciąży
• Konsultacje 
 specjalistyczne
• USG ciąży 3D i 4D
• USG genetyczne
• Test PAPP-A
• Certyfikat FMF
• Badanie płodowego DNA 
 we krwi matki
• USG ginekologiczne
• Diagnostyka i leczenie 
 niepłodności
• Endokrynologia ginekologiczna
• Leczenie nietrzymania moczu
• Ginekologia estetyczna (laser, 
 labioplastyka)
• Fizjoterapia uroginekologiczna


